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Wiadomości kraiowve. 


R Z Wiednia dnia 20. Sierpnia. — Jego 
tólewicowska Mość Arcyxiażę Ferdynand, 
oWodząey Jenerał w Królestwie Węgier- 
lem, przedsięwziął podróż z Budy, dla 
ogladania woyska. 

. Xiążę Metternich, Ces. Austryiacki Mi- 
Mister spraw zewnętrznych, iadąc z dóbr swoich 
p, igswarth, przybył d. 6. Sierpnia do 

Fancensbrunn, i zamyślił d, 17. lub 48. 
i m. przez Bayreuth i Bamberg poiechać 

enowi, 


Wiadomości zagraniczne, 
Ameryka Hiszpańska. 


k Gazeta Buenos -Ayresha z d. 22g0 
Wietnia, zawiera następuiacy list urzędowy 
gda stała Kepitana Andekskhiege, Jose 
e San Martin, do Rządu naywyższego; 
Dd napisem: „Dokładnieysze wiadomo- 
Ti o bitwie pad Maipo.“ 
Santiago d. g. Kwietnia 1818. 
Jaśnie Wielnożny Panie i , Niespodziany 
Jpadek, zdarzony w mocy d. 19. Marea pod 


Concha Rayada, zagrożił niebezpieczeń- 
wem wolności Chiliyshiey. Zaiste było 


i okropnym widokiem, patrzyć na woysko 
żone z walecznych, harnych, i debrze ćwi- 
tonyoh żołnierzy, rozproszone, nie będąc 
Oditem, 
u Od rozpoczęcia wyprawy szło wszystko 
g, Pomyslnie, iż z pewnością spodziewałem 
> Zwycięztwa, i wszysthie poruszenia moie 
NADA do tego, aby ie nad nieprzyjacielem 
leś zupełnie i stanowczo. Opuściwszy 
"eprzyiaciel Curico, nie miał odtąd żadne- 
= takiego stanowiska, htóreby woyskn nasze- 
ko, mógło przeszkodzić w niespokojeniu go z 
dy” i w zagrożenia go wzięciem mu tyłu. Oba- 
1. „woyska uderzyły na siebie d. 19. Marca 
e, Talca w ten sposób, iż niepodobien- 
pa. było dla nieprzyiaciela eofnąć się, lub 
w. Prawi przez rzekę Manlę (pe pra- 
Mw brzega tey rzeki leży Talca). 
Sa 2 zwatpiałe położenie nieprzyjaciela , 
w. dla niego przypadkiem nayprzyia- 
S7/sSzym. Kolumny piechoty naszej. nadcią- 


Ne 231. 


39. Sierpnia 1818: 


gaęiy z zachodem słońca, i o tem czasie nie 
było iuż podobienstwem przypuścić szturm do 
miasta. Woysko uszyhowało się tymozasowie 
wę dwie liniie, podczas kiedyśmy wynaleźli 
naykorzystnieysze sianowisho do uszykowania 
go; i tah obrawszy to stanowisko rozkazałem 
prawemu skrzydłu posunać w to mieysce ; 
atoli poruszenie to żle wykonanóm było, lewe 
skrzydło „ruszyło także dla osadzenia tegoż 
mieysca, gdy właśnie nader gwałtowny i- 
zapamiętały napad nieprzyjaciela na pociagi 
i artyleryię naszą będąca w pochodzie, wpra- 
wił ie w zupełne zamieszanie. Była godz. gta 
a zamieszania tego było w krótce skutkiem 
rozproszenie lewego skrzydła maszego, po za~ 
ciętem strzelaniu, które przyprawiło nieprzyia» 
ciela o wielka stratę , a nas O nieszczęśliwy 
przypadek, żeśmy uyrzeli walecznego Jenerała 


naszego O'Higginsa ranionym. 


Ja Sam, ze wszystkimi drugimi Dowodca- 
mi i Officerami nżyłem wszelkiege natężenia, 
aby rozproszone woyskó znowu pozbierać , 
co się też na koniec udało pod zasłona woyska 
odwodowego. Tu wszczęła się powtórnie 
nayzaciekleysza potyczka; atoli noc udaremniła 
wszelkie usiłowania nasze, i niepozostało nam 
nakoniec nic innego, iah żeśmy z placu bitwy 
ustąpili. 

Prawe skrzydło nasze nie wiele ucier- 
piałe, a Pułkownik Las Heras był tak szczę. 
śliwym, że korpusy piechoty i artyłeryi, z htó- 
rych się to skrzydło shładało , cofnął w do- 
brym porządku. To było jedyna pomocą na- 
szą, htóra pozostała nam w czasie nadcią- 
gnienia do Chimbarongo. Usiłowałem po. 
tem hońiecznie pozbierać rozproszone hupy 
woOysha naszego za Regnlemu; i główną 
kwatćrę założyłem w S. Fernando. 

Tu zabawiłem dwa dni, i mogę zapewnić 
JW. Pana, iż położenie nasze było nader kry- 
tyczne. Wszystkie tabory i zapasy woyska 
utraciliśmy , zbywało nam na wszysthiem, co 
tylko potrzebnem było dla dania odporu nje- 
przyiacielowi liczbą przemngaiącemu a zwy. 
cięztwem  dumnema. W takiem „położenia 
rzeczy nie pozostał mi inny środek, iah cofnąć 
się do Santjago, i tam szukać wszelkiey 
pomocy dla uratowania Krain, 

Rzecz nie do tuwierzenia, 
krótkim przeciagu czasu to iest 


U 


że w tym 
we trzech 


ri 


a Za U 


Amiach stanęło woysko znowu na milę od 
miasta w należytym porządku. Qdwaga w 
żołnierzach ożyła na nowo, a we trzynaście 
dni po poniesioney klęsce, i po odwrocie, w 
którym uszliśmy do ĝo mił drogi, byliśmy 
znowu w stenie, dać odpór nieprzyiacielo- 
wi, Czułość, zapał i stałość nmysłu, któremi 
przyczynili się Szefowie i Officerowie do 
przywrócenia porzadku i karności w woysku, 
iednaią im wieczną sławę ;-zbroyne siły nasze 
były wprawdzie mnieysze od. nieprzyiaciel- 
skich; niektóre korpusy nasze były niezmier- 
nie przerzedzone , i mieliśmy bataliiony skła- 
daiąoe się tylko z 200 ladzi. 

Pośród tego czasu nadciągnął raptem nie- 
przyiaciel, a dnia 1. b. m. miałem pewne do- 
niesienie, iż główny hkorpus woyska iego, 
przeprawiwszy się przez rzehę Maipo, pod 


Longuen i obrocił się ku wawozowi la 

Cat ra. ” 
Posada nasza ani bezpieczną była ani 

woyskową. Dnia 2go obozowaliśmy na rów- 


ninach Espeio. W tym dniu, równie 5go 
i 4go zachodziły z oddziałami naszemi ( gne- 
rillas) częste utarczki, a woysko przępędziło 
te wszystkie noce pod bronia. 


Nieprzyiaciel przybliżył się na honiec do 
nas d. 5go. Wszystkie poruszenia iego zda- 
wały się zmierzać do tego, aby obeyść lewy 
bok woyska naszego, stolicę zagrozić, związek 
nasz z Aconagna przeciąć ,'a sobie takowy 
zapewnić z Valparaiso. 

Posrzegłszy te zamiary nieprzyjaciela, po- 
stanowiłem uderzyć na niego w czasie iego 
pochodu, i odimieniwszy postawę moją ku prae 
wey stronie, uszykowałem się naprzeciw nie- 
mu, co było przygotowaniem do wszystkich 
działań następnych. 

Cała piechotę oddałem pod dowództwo 
zasłużonego wielce Jeneła brygady Balcar- 
ce; prawe skrzydło pod rozkazy Pułkownika 
Las Heras a lewe pod rozkazy Podpułko- 
wnika Dona Hilarion de la Qaintana; iazdę 


skrzydła prawego, pod dowodztwo Pułkowni- 


ka Martias Zapieła, ze szwadronami grena- 
dyierów, aiazdę skrzydła lewego pod rozkazy 
Pułkownika Don Ramon Freyre, ze szwa- 
dronami gwardyi JW. Dyrektora Chiliyskie- 
go i że strzelcami Andehskimi. 


Zaledwie nieprzyiaciel postrzegł poru- 
szenia nasze, zaiął mocne stanowisko, i uszy- 
kował na iednym małym wzgórku bataliion 
strzelców , dla wspierania bateryi tam ustano- 
ney o 4 działach. Urzadzenie to było dobre, 
ałbowiem lewe skrzydło woyska iego było 
doskonale zasłonione, a ogień sypany z ich 
strony padał ma całe czoło stanowiska nas 
szego. 


Linija nasza ustawiona w kolumny Za- 
mykane i równoległe, pociągnęła hu prawemu 
skrzydłu nieprzyiaciela, i uderzyła z ukosa Da 
skrzydło nieprzyiacielskie, które nie było zasło” 
nionem, Woysko odwodowe posunęło się równie 
ku temu puaktowi i udawało iakoby obeyść 
chciało prawy bok nieprzyiaciela.  Bateryiż 
Chiliyska o ośmiu działach pod rozkażóm: 
Dowodcy „Blanco Ciceron, i druga © 
działach pod dowodztwem Plazy były Ko” 
rzystnie uszykowane, i skutecznie sypały ©% 
gień na nieprzyiacielskie stanowisko. 


W takiem położeniu wyruszyły kolumny 
nasze z brzegu wązkiego pagórka, na którym 
było stanowisko nasze, i posunąły hu linii nie” 
przyiacielskiey , która poczęła straszliwy 0 
gien sypać , jednakże nie zdołała wstrzym: 
pochodu naszego. Bateryia nieprzyiacielskA 
uboczna”wiele nam szkody zrzaądzila ze swołe- 
go pagórka, w tym samym czasie uderzył mo- 
cny oddział iazdy mieprzyiacielskiey na hon- 
nych grenadyierów naszych, którzy stanąwszy 
szwadronami w helnmny, znieśli go przed na- 
szym frontem. Pierwszym szwadronem dow0* 
dził Eskalada, który widzac się ząagrożo” 
nym bydź od nieprzyiaciela; uderzył natych: 
miast na niego ze szpada w ręku, Dowodea 
Medina poszedł za tem poruszeniem. TU 
dopiero zaczęła strzelać także i na lewem skrzy” 
dle naszćóm, a wkrótce cała liniia wraz % 
woyskiem odwodowem uderzyła na nieprzy” 
daciela; eo właśnie dobrze stało się w tej 
chwili, gdyż siła linii naszey poczęła się jaś 
wahać ; lecz attak przypaszczony od woysba 
edwodowego i Dowodcy Tonsona z pierw” 
szym pułkiem Coquimbahskim nadał na D0- 
wo popęd linii naszey, która nabrawszy odwagi 
dzielniey niżeli kiedy uderzyła na nieprzy:% 
ciela, Można powiedzieć, iż trudno ażeby Mie” 
dy był gwałtownieyszy attak, i zaciętszy od- 
pór. Wytrwałość żołnierzy naszych, i boha- 
terska siła zwyciężyły nakoniec, a nieprzyia” 
giel poniosł zupełna klęskę. 


Naczelny Wódz nieprzyiacielshi Osorio 
uszedł, iedynie z 200 ludżmi -iszdy,  Zdaie' 
się ze wpadnie w ręce iazdy naszey, która g0 
ściga; wszyscy Jenerałowie iego poymani, są 
mocy naszey. Liczba reszty ienców dochodzi 
do 3000, oprócz 190 Officerów i naywiększej 
części Dowodcow korpusowych. Poboiowisko 
okryte 2000 zabitych. Cała artyleryia nieprzy” 
iacielska , łazarety z chirurgami , kassy woj” 
skowe, słowem wszystko, co należało do we)” 
ska Królewskiego, albo nieżyie, albo poymanć 
albo też w naszey mocy znayduie się. Strstć 
nasza liczę na 1006 ludzi w zabitych i raid" 
nych. Siła woysha nieprzyiacielshiego wsze” 
kiey broni wynosiła 5300, nasza 4900 ludźt: 


„ , (Tu mastępuią pochwały dla Officerów po 
iedyhczych, których poleca względom Rządu.) 
(Podpisano) Jose de San Martin. 
Gazeta wychodząca w Buenos-Ayres 
Independencia del Sud (niepodległość 
*ołudnia) umieściła następuiące wiadomości z 
$łębi Peru, od będacego tam woyska posiłko- 
wego ; „Słyszemny od osób godnych” wiary i 
takich, ktore mógły uyść przemocy naszego nie- 
Przyjąciela, że pomimo śrogich ucisków, pło- 
Mien  patryiwtyzimu ciągle ieszcze gore w 
tyn Kraiu. Pobotniey z Sillo okryli całą 
Przestrzeń ziemi Potosi i Chuquisaca, nie- 
USzCzajgc zapasow Żywności. Pexada w po- 
liskości Cinti, Dowodca Mendez, niedale- 
v St Lorenz i Major (Sergentnajor) Rox as 
W okolicy Tarija trzymaią nieprzyiacieła zam- 
lętego w okopach swoich , a ieżeli się waży 
wystapić, musi ze znakemitą liczba woyska 
Czynić wycieczkę, przyczem zazwyczay wielu 
zbiega. Głowną przyczyną zbiegania iest niepła- 
čenie żołdu ; albowiem gotowizna stała się bar- 
zo rzadką rzeczą ed czasu, iak mennica przy- 
muszoną została przerwać roboty swoie, ile że 
Opalnie nie były w stanie nic robić ed ostat- 
Lich dni miesiaca Grudnia dla braku żywego 
Srebra, Dowodca Biro uderzył był na Ma- 
tota w poblishości Oruro,i przymusił go do 
Ucięczki, zabrawszy mu 200 ieńcow , i iedno 
Uziąło z mnóstwem broni ręczney. Reszta woy- 
Są jego rozproszoną została. Pułkownik Go- 
mez, Dowodca w Prowincji Salta, donosi Be l- 
$Tanowi Jenerało vi Kapitanowi Prowincyy i 
"aczelnihowi woysia posiłkowego w Peru: 
„Podpułkownik ris pociągnął doHumaguaca 
iA rozpoznawania poruszeń nieprzyiacielskich. 
Ozkazałem mu, aby ile możności zbliżył. się 
cep kwatery, nim rozpocznie nieprzy- 
*Clejskie Hroki. W shutkn pochodu swoiego 
zabrat 12047 wołow , które pędzono do Port 
t Francisco.“ 
Pomyślniey dla woysk Królewskich brzmią 
g 7 owsze wiadomości z Wenecaedi. We- 
A ag listu pisanego z la Guayry (w Cura- 
po Courant), wkroczył do Calabozo 
Owodca woysk Królewskich Morales (nie 
p iachuie, czyli w skutku iakiey potyczki, 
A dobrowolnego odwrótu powstańcow?), gdzie 
gaslazł tylko kulku starców , którzy powiadali, 
oliwar umarł wtem mieście na kilka dni 
Przody, śmiercią naturalną. . Jenerał Mora- 
es doniosł o tem natychmiast naczelnemu 
0dzowi Morillo, który odpowiadaiąc , za- 
CH mu, aby zwłoki zmarłego Szefa patryio- 
w kazał odkopać , wystawić na widok publicz- 
» a potem spalić. 
=. Kraie Barbaryyskie. 
> Aer Smith miał niedawno rozmowę z 
À r,politańskim, w htórey Dey o- 
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świadczał się obszernie względem planu Anglie 
ków, aby dostać się do głębi Afryki, i ofia- 
rował pomoe do przedsięwzięcia tego. Ten, 
Dey, nie zdaie się bydź uczestnikiem ani owey 
mietolerancyi i nieufności, z któremi sa drudzy 
Muzułmanie względem Chrześciian , ani owego 
powszechnego szaleństwa Rządów Afrykańskich, 
które w skutek dawnego proroctwa wierza, iż 
Chrześciianie zaymą kiedyś te okolice, gdzie pa- 
nuie ISłamizjm. Oświadczył, że wyśle do Kró- 
la Burnuntskiego Poselstwo, z żądaniem za- 
słony dla Anglików , którzy iechać będa przez 
iego Kraie. Kupcy Trypolitahscy utrzy- 
muią bezpośredni handel z miastawi głębokiey 
Afryki, iako to: z Wangarra, Kuthorra, 
Kaszhna, Zangarra, Gnuba, Bombarra, 
Haussa i Tombuktu. Handel między Tri- 
polisi Tombuktu prowadzą przez karawa- 
ny maiące zazwyczay po 150 wielbłądów. Ka- 
rawana Efezansha idzie krótszą droga przez 
Gadam. Odchodzi w Marcu, i tylko idzie no- 
cą dla nadciagnienia na wielki iarmark do G a- 
damu, powszechnego mieysca zgromadzania 
się wszystkich karawanów , a w Listopadzie po-* 
wraca.  Handluią niewolnikami, złotem, gu- 
ma, daktylami, saletra , towarami bawełniane= 
mi, i owocem podobnym do kawy. Naydłuż- 
sza podróż ladem trwa dni ośm. Dey dora- 
dzał nakoniec, aby każdy Europeyęzyk , chcą- 
cy przedsiębrać poaróż do głębokiey Afry- 
ki, taił Religiię swoią i wsadził turban na 
łowę. 

Według gazety Marsylskiey, rozsze- 
rza się coraz więcey powietrze morowe na 
brzegach Afrykańskich, a nawet 14letni syn 
Deja Algierskiego padł ofiarą tey zarazy. 
Na okręcie stoiacym w zatoce l:mieczney, na 
którym znaydowa o się przeszło 200 osób po- 
deymuiacych pielgrzymkę do Mekki, wywarli 
w kilku dniach wszyscy. 


Włochy. s 


Zdaie się według doniesień z Livorno, 
że będąca tam eskadra Zjednoczonych Stanów ' 
Ameryki północney , zechce tam iakiś czas za. 
bawić; naywięcey Oficerów ponaymowało do- 
my wieyskie pod miastem. Tracą wiele pie- 
niędzy i w powszechności tak żyia, iż wi- 
dziemy, że nie wszystkie Rzeczpospolite za- 
cheowuią przepisy Likurga. W rocznicę 
Amerykańskiey niepodległości dawali Office- 
rowie ucztę na iednym swoim okręcie wo- 
iennym , po czem (iah powiadaią ) półmiski , 
talerze , i śrebro stołowe, do morza'powrzu-. 
cali. 

Dnia 29. Lipca obiął w Rzymie, Kar- 
dynał Kazimierz Hóaffelin, Królewsko - Ba- 
warski Poseł przy Dworze Jego Światobliwo- 


(2 
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ści, tytularny Kościoł swóy S. Sobestyiana. 
Jego Ewminencyia miał króthą ale uczoną prze- 
mowę do Duchownych, którym Kościoł ten był 
poruczony; nczcził ich według obrzędów reli- 
giynych, i hoynie rozdawał ubogim iałmużnę. 


Fraacyia 


P. Azais (znany z wiela pism swoich ) 
wydał pismo ulotne: Reflexions sur i= Nate 
secréte (Uwagi nad wiadomością taiemna ), gdzie 
obu przeciwnym sobie stronnictwom we Fran- 
ayi daie rady miniarkowania się i poiednania. 
Równie surewo gani ón Ultraistów , że iak 
miepatryioci udaia się do obcych Mocarstw, ia- 
ko też i Łiberalistów za ich przesadę, z iaka 
chcieli korzystać z rozporzadzenia Królewskie- 

o zd. 5. Września. Porównywa stan stronnictw 
będąeych wAnglii z owemi, które się weF ran- 
eyi znayduią. „Tam (mówi ón) zgadzalą się we 
wszystkich głównych przedmiotach, Ronstytu- 
cyia utrzymnie się czas długi, żadne stronnic- 
two nie myśli © nowym porządku rzeczy, a stro- 
na Oppozycyyna iest tylko osobista. We F ran- 
cyi przyszło do tego przez ustawiczne sciera- 
nie się zdan, interessów , nowości i zwycza- 
iow nawzaiem sobie przeciwnych, iż zdaie się, 
że ten Kray zamieszkały dwa rożne Narody, 
ited 

P. Wice-Hrabia Chateaubriand wydał 
w dniu 6. Sierpnia pisemko pod tytałem: 
Remarques sur les affaires du moment (Uwagi 
nad czynnościami iedney ehwili), które czy- 
taia z wielką ciekawością. Dziehnik Paryzki 
Journal de Paris powiada, że P. Cha- 
zeaubriand usiłuje: w tem pismie okezać, 
że spisek pod Rządem reprezentacyynym iest 
miepodobiehstwem ; że pod Panowaniem Kon- 
stytneyi niema innych spiskow, nad owe jeniiu- 
szu i talentu. Podana Mocarstwom sprzymie- 
rzenym prośbę: zowie ón: judicieux, honora- 
ble, et renforment bexpression des plus no- 
bies sentimens, (rozsądną , szanowna i obey- 
mauiącą wyrazy uczuć nayszlachetnieyszych). 

Dnia 6. Sierpnia wytoczono przed Sąd 
Paryzki Policyi poprawczey sprawę przeciw- 
ko Cretonowi antorowi naynowszych po- 
szytow pisma: Człowiek siwy (Homme- 
gris). Adwokat księgarza Lhnilliera prze- 
dawcy tego pisma- doniósł, że P. Creton 
stawió się nie' może, będąc postrzelonym w po: 
iedynku tak ciężko, iż dopiero za dwa miesią- 
ce będzie mógł wyzdrowieć. Prokurator Kró- 
lewski Marchangy był tego zdania, aby P. 
Ereton uwolniony. był teraz od oskarzenia 
swoiego', albowiem zbywa ieszeze na potrzeb- 
nych dowodach., że ón był autorem owych po 
szytow , po naywiększey części z osnowy swo- 
iey, szezególniey zaś dla tego kary godnych, 
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iż między obrażliwemi dla Beurbonów v 
Świadczeniami , znayduie się wezwanie Fran- 
cyi, aby na pamiątkę bitwy pod Waterloo 
obchodzili corocznie publiczną żałobę; wsze 
Iako, że hara na przedawcę Lhuilliera we: 
dług praw wydana, a proces przeciwko Pant 
Jennhomme Cremieres, u którey poszyty 
owe drnkowano, rozpoczęty bydź powiniem 
Sad po długiem naradzehiu: się postanowił: 
że naypierwey dochodzonym bydź ma przeć 
lekarzy stan drowia P. Eretona, i dzień 80 
dalszych rospraw sądowych stosownie do 10% 
Karskiego zdania sprawy wyznaczonym. 
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Reskrypt Króla Wirtemberskiego % 
d. 7. Sierpnia (gdy czynności przygotowaw.cze 
względem zamierzonego oddzielenia podatki 
gruntowego od podatku nałożonego od domów 
i zarobku, ieszcze nie są ukohczonemi) prze” 
pisuie, aby na rok rządowy teraz bieżący, tO 
iest, od dnia 1. Lipca 1818 do ostatniego 
Czerwoa 1819, dotychczasowy zwyczayny poda” 
tek wynoszący 2,400,000 Zł. rozłożony byt 
ieszcze raz według dotychczasowych prawideł 
Atoli do tey Summy dopłacać ma teraz Królew" 
sha nadworna Administracyia dóbr kamerałnycb 
6,200 ZH. z dóbr i domów, htóre dotad od 
podatkow były wolne. — Przy tem Król © 
świadcza , iż pomimo powiększonych teraz po” 
trzeb Krain i wydatków na wiele pożytecznych 
urządzeń , z prawdziwem ukontentowanie:8 
swoiem, przez ograniczenie się tak w utrzy* 
mywaniu Dworu iako i innych artykułach , htó* 
remu się sam poddał , znalazł środki do za- 
łatwienia: tych potrzeb, nie tylko bez naywniey” 
szego podwyższenia którego podatku, ale nadto; 
oprócz zniesienia podathu od wyieżdzania z Kra 
iu i powracania nazad, tudzież pomimo zmniey* 
szonego o 100,000 Złł. dochodu stemplowego» 
i nstapionych przychodów z osobistych własno” 
ści Królewskich pochodzących, które wyno* 
szą blisko 29,000 Zł., iest w sianie Podus- 
nym swoim ieszcze następuiące podatki opu* 
ścić: 1.) Naiem pierwotny; 2.) podatek od 
psów; dodatek: na stadniny; 4) płacę 2% 
pozwolenie utrzymywania koni; 5.) ahoyz€ 
Od: pasienia bydła. Ulga, którą Poddani mieć 
będą przez opuszczenie tych podatków, wy” 
nosi 340,000 Złł. Na końcu oświadcz% 
Monarcha , iż się spodziewa z ufnością: p° 
swoich Poddauych, że odpowiadać będa ieg 
rzetelnym postępkóm, i przez akuratność, ” 
pełnieniu powinności swoich, postawią 8% 
w stanie działania dla ich dobra ieszcze 
większey obiętości. 
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